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W  C E N T R A  L I  
E L E K T R Y C Z N O Ś C I

Z  I t a lia ń c o w , p o d o b n o , bat 
d z o  je s t  to w a r z y s k i  n a r ó d .

S p o t k a ją  s ię . n a  ten  p r z y ­
k ła d .  ta k ie  d w a  m a k a r o n ia ­
rz e  w  p o c ią g u  i, c h o c ia ż  c a ł ­
k ie m  n ie z n a jo m e , d a w a j  z e  
s o b ą  g a w o r z y ć .

—  E ja ,  e ja , s e n o r  k u k u r y ­
k u !

—  A le g r o  m o d e r a to .

p i e j  u k r a d k ie m . D o  b r a m y  s ię  
ta k i in te lig e n t  c h o w a  i  —  g u l, 
g u l, g u l —  s a m  b u te lc z y n ę  
d o i.

T o  m a  b y ć  c y w i l iz a c ja ?
T y fu s , n ie  c y w i l iz a c ja l
U n e g d o j  w r a c a łe m  z P r u s z ­

k o w a . P o c ią g ie m  W  tem  s a ­
m e m  p r z e d z ia le  je c h a ł  ja k iś  
g r u b y  fa c e t .

N IE R E A L N E
O n  —  G d y b y ś  m ia ła  d o  w y b c  

r u :  m ih o n e r a ,  k t ó r e g o  n i e  k o ­
c h a s z  i u b o g ie g o  c h ł o p c a ,  k t ó r e -  
g c  k u c h a s z , k o g o  b y ś  w y b r a ł a ?

O fta : —  N ie  z a w r a c a j  im  g ł o w  
O ie r e a in y m i p r z y k ła d a m i .

O n  —  D la c z e g o  n ie r e a ln y fń i ?
O n a :  —  B o  g d z  e ż  Jest taki 

m ilio n e r ,  k t ó r e g o b y f n  nie kochała

— Z t > w  b”  tar* mniemania, 
ŻĆ f f i  *  piłkę ttożną odbywa się 
OCżywiftcłe nogami.

—  U h m .
—  Węgiel należy szykować.
—  U h m .
—  Moja stara ju ż trzy p u d y  

sprowadziła.
—  U h m .
—  A  te kitujce, puWidz pan, 

ciągle się bronią!
—  U h m .
W y ją ł z w alizy kotleta i żre. 

K w aszon ym  ogóreczkiem  za­
gryza, tłuszcz z brody zlizuje.

C o  d o  p o d z ia łu , to n a w d  
n ie  w s p o m n i, ła id a k ,

A  kotlecik apetyczny.
—  Gdzie ci, synku, do za­

chodniej kultury —  m yślę. —  
Cham ułec jesteś, i tyle.

A le  b a w ię  go  c ią g le , r ó ż n o ­
ś c i o p o w ia d a m .

Że, niby. kiepsko się dzieje  
u nas, bo rozm aite ludzie, po 
szkołach nie kształcone, towa  
rzy:skich zw ycza jów  ani be ani 
m e.

—  U h m  —  m ru czy i  wcina, 
5z  m u  się uszy trzęsą.

S m a c ź ń y  k o t le c ik ?  p g
tum .

* *  U h m .
A p a n  s z a n o w n y  d o  W a r  

s z a w y  ja d z ie ?
—  U h m
—  \ 'a  ju k ie  u t ic e ?
—  K a  i a r u lk u w e )
—  T o  m o ż e  d o  w s p ó łk i  d r y n  

d ć  w ć ż rń ie m , bo  ja  w  b l is k o -  
śc*.

—  C z e m u  n ie .

P O M O G Ł O
—  P a n ie  d o k t o r z e ,  b a r d z o  

d z i ę k u ję  z a  o s t a t n ie  le k a r s t w o ,  
k t ó r e  o a n  m i z a p is a ł .

—  C z y  p o m o g ło  p a n u ?
—  B a r d z o !  P r z e z  p o m y łk ę  w y ­

p i ł  j e  w u je k  i t e r a z  j e s t e m  je g o  j 
g ł ó w n y m  s p a d k o b ie r c ą .

M A  R A C J E
P o k o jó w k a  p r o f e s o r a  c h e m i i :
—  N ie  m a  s p r a w i e d l i w o ś c i  n d  

t y m  ś w ie c i e ,  p r o s z ę  p a n i . J a k  p a n  
c a ł y m i  d n ia m i  r o z b i j a  s w o j e  a t o ­
m y  —  to  d o b r z e ,  a ja k  ja ,  n ie  d a j  
B o ż e ,  r o z b i j ę  ta le rz*  t o  p r a w d z i w y  
k o n ie c  ś w ia ta .

C O  J E S T  Ł A T W iE J t f ^ F
P e w n e g o  r a z u  z a p y t a ł  k t o ś  

w i e l k i e g o  a n g ie l s k  e g c  p o e t ę  M i l ­
t o n a , d la c z e g o  w  n i e k t ó r y c h  p a ń ­
s t w a c h  k s ’ ą i “  po d o jś fc n ł  d o  14 
la t  m o ż e  ju ż  r z ą d z i ć  p a ń s t w e m , 
a  n a  m a łż e ń s t w o  *ńu si c z e k a ć  d o  
1 8  la t .

N a  to  M i l t o n  o d p o w ie d z ia ł .
—  B o  ł a t w i e j  j e s t  ń z ą d z ić  p a ń ­

s t w e m  n iż  ź o r ią .

P R Ó B K A
I c e k  K u g e l f i s z  id z ie  u l i c ą ,  d ź w i ­

g a j ą c  p o d  p a c h ą  w ie lk ą  c e g ii  i 
s p o t y k a  z n a jo m e g o .

—  P o  c o  p a ń  p o t r z e b u je s z  n ie ś ?  
t e  c e g łę ?

—  Tak t o  p ó ó ó ?  h  i d ę  s p r z e -  
. d a ć  d o m  i  W ż :ą P łfn  t ć  sotrfe p r ó t o -

m

Z N A W C Y  M U 3 Y K I
p ia n is t a  ( p o  d łu ż s z y c h  n a l e g a -  

m a c n )  ■ *  Ń o  d o b r z e .  J e ś l i  ju ż  
p a ń s t w o  t e g o  u k  b a r d z o  p r a g n a ,  
t o  z a g r a m  a u  c o ?

G o e p b d i r ż  d o m u :  —  W s z y s t k o  
Jedno. M y * Jl k o  c h c e m y  z r o b i ć  
na n a s z y m  s ą s ia d o m .

W, P o Ł N O C U E J  
D Z I E L N I C Y

—  Icek, c z y  c z y t a łe ś ,  ż e  b ę ­
d z i e m y  m ie l i  w ła s n e  w o j s k o  w  
P a le s t y n ie .  C z y  t y  c ie s z y s z  s ię ?

—  C z e g o  ja  s ię  n ie  m . it c i e ­
s z y  ć ć ?  M o z n *  b ę d z i e  z a r u b ic  n a  
d o s t a w a c h -

K O N K U R E N C J A
M o s u e s  i L e jb u s  m ie s z k a ją  p r z y  

j e d n e j  u n c y  i o b a j  „ r o b i ą "  w  g a ­
la n t e r i i .  O c z y w i ś c i e  k o n k u r e n c ja ,  
z a z d r o f  i  c i ą g ł e  k łó t n ie .  J e d e n  
d r u g ie m u  w .e c z n i e  p o u s t a w ia  n o ­
g ę .  P e w n e g o  r a z u  M o s z k o w l  śn i 
a ię  s ł y n n y  c a d y k - c u d o t w ó r c a ,  k t ó ­
ry m ó w i  d o  n ie g o .

—  M o js z e  j a  c i  c h c ę  p o m ó c .  
P o w i e d z  t y i k o  c o  ty  s o b ;e  ż y c z y s z  
i  w s z y s t k o  b ę d z ie s z  m ia ł ,  a>e p a ­
m i ę t a j ,  z e  t w ó j  k o n k u re n t  L J j -  
b u ś  d o s t a n ie  t o s a m o  p o d w ó jn ie .  
J a k  t y  c h c e s z  t y s ią c ,  tc  e n  d o s t a ­
n i e  d w a .  N o  to  p o  W ie d ź  m i t e r a z  
c z e g o  ty  c n c e s z .

—  J a , r e b e  c h c ę . ,  b y ć  ś le p y  ń a  
je d n o  o k o .

L IN G W F S T A
—  W ie s z .  p r z e s t u d io w a łe m  

j u ż  t r z y  l e k c j e  a r g i e l s k .e g o
—  N o  i ja k ż e  c i  id z ie ?
—  D o s k o n a le !  M o g ę  ju ż  r o z m a ­

w i a ć  z A n g l ik i e m ,  k t ó r y  p r z e ­
s z e d ł  t r z y  l e k c j e  p o ls k ie g o .

M O t N A  I  N A  R A T Y
— • I le  k o s z t u ją  t e  p a n t o f e lk i ?
—  8  z ło t y c h
—  A  n a  r a t y ?
—  N a  r a ty  18 , ulu p o ł o w ę  h a -  

l e z y  z a p ła c i ć  ż g ó r y .

O S Y R O & N 0 6 6

—  P r y s ło  m o lto  s p a g h e tt i.
I  ta k  d a le j .
IV  try  m ig a  o p o w ie d z ą  s o ­

b ie  w s z y s tk ie  n o w in k i,  a  je ś l i  
k f ó ry  ja k ie  c ia s tk a  n a  o le ju  
w ie z ie , to r ó w n o  m ię d z y  s ie ­
b ie  d z ie lą . T a k ż e  sa m o  g o ­
rz a łę .

P o  ku na r a n s ie  są  ju ż  p e r  
ty  i  z a m  w ie  je d n e g o  w o js k o ­
w e g o  c ią a n ą , co  ło  z P o ls k i  d o  
n ic h  p r z y je c h a ł ,  ż e b y  p a t r o ­
n e m  ita lin n s k ic h  '/ r tp łp f" ’

-» zostać.
W ia d o m o , z a c h o d n ia  k u lt u ­

ra .
L u d z ie  są  o b la ta n e  i  t o w a ­

r z y s k ic h  z w y c z a jó w  ś w ia d o ­
m e.

U n as in a c z e j.
K a ż d y  je d e n  p ijs k  k r z y w y  

o b n o s i i n a  s w  a i s p o d e lb a  p a  
! trz y .

S z n u p s a , o w s z e m , a le  n o j le -

t ą d  je s z c z e  m e  o ż e n i łe ś  s ię .
—  B a r d z o  p r o s t o ,  m ó j  k u c h a n y :  

S z u k a łe m  id e a ln e j  k o b i e t y  L w r e s z  
c i e  z n a la z łe m  ją .

—  N o  i . . .?
—  A i e  z t e g o  m c  n i e  w y s z ł o ,  b u  

o n a  te ż  s z u k a ła  id e a ln e g o  m ę ż ­
c z y z n y .

NAREW KO GTWIERZY
C ó r k a  d o  m a t k i :  —  C h ę t n ie  

w y s z ła b y m  za  A n t o s ia ,  c ó ż  k ie d y  
o n  je s t  n ie d o w ia r k i e m  i m e  w i e ­
r z y  w  p ie k ło .

—  N ie  m a r t w  s ię  c ó r e c z k o ,  ja k  
o ż e n i  s ię  z t o b ą ,  to  p r z e k o n a m y  
g o ,  ż e  p ie k ło  n a p r a w d ę  is t n ie je .

ZE M ST A
W ła m y w a c z  a o s t a ł  s ie  d o  p o k o ­

j u  b': " ’  a g o  s t u d e n t a .
—  W ś z y ś t k o  c o  tu  w id z ę  n i e ­

w a r t e  je ś t  n :e , a le  ja  t e m u  ł o b u ­
z o w i  n ie  d a r u ję ,  ż e  s ię  tu  m ep o -*  
i r z e b m * 1 f a t y g o w a łe m .  N a s l a w : ę 
m u  b u d z ik  n a  3 r a n o .

—  P a n  s z a n o w n y  z d a le k a ?
—  Z  d a le k a  —  p o w ia d a .
I  n ic .
Ż e b y  c h o c ia ż  co o s w o je j  

f a m ie l i i  o p o w ie d z ia ł.  G d z ie  
ta m .

S ie d z i  w  k ą c ie  i  z łe m  w z r o ­
k ie m  n a m n ie  s p o g lą d a

A ja zaw zięlem  się.
—  Z a  g ro s z  n ie  m a  w  to n ie , 

s y n k u , to w a r z y s k ic h  tW ycza- 
jó w  —  m y ś lę . —  I t a lia ń c e  
z n a cz y  s ię . m o g ą  w  p o c ią g u  
g a w o r z y ć , a  m y  n ie ?  D la c z e ­
g o ?

I d a le j  fa c e t a  z a b a w ia ć .
O z d r o w ie  m a łż o n k i p y ta m , 

o lite r a t u r ę , p o lity k ę
G o ś ć  s t ę k n ie  c o ś  czasen> i  

ty łe m  s ię  d o  m n ie  o h n , n
W ię c  ja  z in n e j  bt c z k i
—  W ie  p a n  s z a n o w n y  — 

m ó w ię  —  ż c  m a  b y ć  c ię ż k a  z i

Z W Y C Z A J N E

—  Powiedz chłopcze, jak moż­
na tyle plam atramentowych zro­
bić?

—  C a łk ie m  z w y c z a jn i e .  T r z e ­
ba g ł ę b o k o  z a m o c z y ć  p i ó r o  w  ka­
ła m a r z u .

m a.

& C $ S R A L l  sS Z E

—  W id z is z  p a n  —  m ó w ię  —  
o d c is k i  p o s ia d a m  i  z teg o  
w z g lę d u  p ie s z o  c h i  d z ić  n ie  
łu b ie .

—  U h m .
—  A  w  t r a m w a ju  też  n ie h e z  

p ie c z h ie , b o  z a w s z e  s ie  to k u  
ła c h u d r a  z n a jd z ie , co n a  m a ­
ty  p a le c  w s k o c z y .

—  U h m .
K o t le ta  w y k o ń c z y ł  i  c a łe g o  

k u r a k ” z  w a liz y  c ; ą g n i ' .
J a  g o  b a w ię  d a le j .
—  O d c is k i fa k t y c z n ie  rz e c z  

p r z y k r a . Je s z c z e  ja k  k to ś  m u  
ic h  d u ż o . M n ie n a  każtt£h i 
p a lc u  d w a  s ie d z ą , a  m ie d z y  
p a lc a m y  t e ż - b y  s ię  p a r ę  z n a ­
la z ł o.

S p o jr z a ł  ja k o ś  m ię łk o  i  teg o  
k u r a k a  o d to ż y i.

—  D a j  p a n  ś p r k ó j  —  p o ­
w ia d a .

—  C o ?  n ie  w ie r z y s z  o a n ?  T o  
p r o s z ę J

B u c ik ,  m a  s ię  r o z u m ie ć , ś c ią

—  U  iias jest wszystko w po­
rządku. Może żelazKo P an i nu  
jakiś defekt?.-

S O W IE C C Y  C E N Z O R Z Y
S o w i e c k i  c e n z o r  p r z e g lą d a ją c  

n a d e s ła n ą  p o w i e ś i  z n a la z ł  z w r o t ;  
„ P r z e z  o k n o  w le c ia ła  b o ż a  k r ó w ­
k a " .

—  D la c z e g o  „ b o z a "  —  z a w o ła ł  
z  o b u r z e n ie m  c e n z o r .  —  P r z e c ie ż  
t o  m c  in n e g c  —  t y l k o  r e l i g i jn a  
p r o p a g a n d a ,  a p o z a t y m  c o  z a  b u r -  
ż u a z y jn e  z d r o b n ie n ia ,  „ k r ó w k a ,  
k r ó w  e c z k a " .

P r z e i t r e ś l i ł  w s z y s t k o  i n a p is a ł :  
„ P r z e z  o k n o  w -le c ia ła  k r o w a " .

p a m , s k a r p e t k ę  też.
—  O ! R a z , d w a , trz y , c z te ­

ry ...
A le  n ie  c h c ia ł  l ic z y ć .
—  M oże  —  p o w ia d a — m a is  

p a n  c h ę ć  n a  k u r a k a ?  B o  j a  
ju ż  n ie  m u g ie ...

W id a ć  r u s z y ło  go  s u m ie n ie .
P o z n a ł s ię  w  k o ń c u , ło b u z  

je d e n ,  n a  to w a r z y s k ic h  z w y ■ 
Usta Ja c h  l

, O D R O W Ą Ż

H I E P R A W D O P O B O E .Y E

P R ZYC ZYN A
—  Ż,a c o  d o s t a łe ś  s ię  d o  paki?
—  Z a  k a t a r .
—  J a k t o ?
—  P o  k i c h n ą łe m  i o b u d z i łe m  

n o c n e g o  s t r ó ż a .

ZYCSLIWY f-EDSIA
—  C z y  o s k a r ż o n y  m a  je s z c z e  

c o ś  d o  p o w ie d z e n ia  w  s w o j e j  
o b r o n i e ?

—  T a k , p a n ie  s ę d z io .  W z ią łe m  
te  p ie n ią d z e ,  a b y  z a p ła c i ć  k o m o r ­
n e .

—  N b  d o n r z e ,  t o  m y  ju ż  p o s t a ­
r a m y  s ię , a b y  p a n  w  c ią g u  rbku

' m ia ł  b e z p ła t n e  m ie s z k a n ie .

D W U Z N A C Z N E
—  K i e d y  u m a r ł  p a n i  m ą ż ?

• —  D w a  m ie s ią ce  do ś lu b ie .
—  N o  to  b i e d a c z e k  m e d ł u g o  się 

m ę c z y ł .

w i i m u

—  Tak jest Pani już gotowa, 
żk  pięć minut tam bedzie!

D A Ł  D O  Z R O Z U ­
M IE N IA

—* J e ś t e m  s t r a s z n ie  z d e n e r w o ­
w a n y  i w s z y s t k ie m u  w in n a  
p o c z t a .  C h y b a  p ó jd ę  i n o b i ę  a -  
w a n t u r ę  u r z ę d n ik o m  p o c z t o w y m .

A  c o  s ię  s t a ło ?
W y o b r a ź  s o b ie ,  i e  d o t y c h ­

c z a s  je s z c z e  n i*  d o r ę c z o n e  m i p i ć -  j 
n ię d z y ,  k t ó r e  o b i e c a ł e ś  m i z w r ó ­
c i ć  p o c z t ą  fu ż  o r z e d  d w o m a  r r t e -  
s i ą c i n u

—  Co s ię  tu sta ło?
—  F if fy  zapomnieliśmy n a  ko­

rytarzu.

A B C  W a  BLINIE
W Lublinie zapi “ numerować 
żna ,A  K C‘  lub m niw ac p«*Je- 
Katęgarnl Polskiej ‘ 'lewlckiego. 
OJL Js-pucyńska L teleion 1S--78.

—  Mdi mąż zawsze śię tak u- 
blera, gdy Bobby chce się z nim 
bawić.

M A Ł A  P O C IE N IA
—  T o  s t r a s z n e , m o ja  ż d ń a  z a w ­

s z e  s t a w ia  m i za  Wzór S w o je g o  
p i e r w s z e g o  m ęża

—  P o c ie s z  się, ź e  s w e m u  t r z e ­
c i e m u  m ę ż o w i  b ę d z i e  z a le c a ć  c i e ­
b i e  j a k o  w z ó r  g o d n y  n a ś la d o w a ­
n ia .

h s f -  t m m
W Y T R Z Y M A *

—  N ie  w ie s z  d la c z e g o  p a n i 
K a c z k o w s k a  w y c h o d z i  z a w s z e  Z

W  R E S T A U R A C J I
P i ja n y  g o ś ć :  K e ln e r !  T e n  o s t a t ­

n i  k i e l i s z e k  b a r d z o  m i S m a k o w a ł .  
P r o s z ę  j e s z c z e  o  t a k ą  s a m ą  m o c ­
ną.

K e l n e r :  —  P r z e p r a s z a m  b a r ­
d z o , a le  p a n  s z a n o w n y  p r z e z  p o ­
m y ł k ę  w y p i ł  m u s z t a r d ę ,

M E T A M O R F O Z A

—  K t o  t o  je s t  ta  b ld n d j  n k a , z  
k o ś c io ła  p r z e d  k a z a n ie m ?  [ k t ó r ą  w id z ia łe m  c i ę  w  ś r o d ę .

-  B t  n ie  m o ż e  b ie d a c z k a  w y -  z n a s2  t0  je s t  ta  b r u n e t k a ,  
t r z y m a ć  ja k  k t o ś  m ó w i ,  a  o r a  n ie  k t ó r e j  p r z e d s t a w 'ł e m  c i e b i e  w  
m o ż e  o d p o w ie d z ie ć .  n ie d z ie lę .


